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Zwyczajne ogłoszenia za jeden wiersz petitowy albo jego 
miejsce 10 hal. — Drobne ogłoszenia po 8 haL od wyrami. 
Komunikaty prywatne umieszczone po zapiskach kronikar­
skich i w rubryce Nadesłane za jeden wiersz petitowy 90 h 
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w a t  um średnie, a nowoczesne społeczeństwo.
(Obserwacye i uwagi.)

I.
kOZBRAT MIĘDZY SPOŁECZEŃSTWEM a SZKOŁĄ 

I JEGO PRZYCZYNY. /
(Ciąg dalszy.)

A  jak  się te praktyki religijne odbyw ają? 
Kto raz je  obserwował, albo brał w nich udział 
(a któż nie chodził do szkoły?) ten przyzna, że 
bardzo mało zwraca się tu uwagi na wewnę­
trzną ich duszę, byleby formie stało się zadość. 
Któż temu winien? Czy katecheci? Broń B o ż e ; 
winien temu cały ustrój dzisiejszej szkoły, który 
tak w ogóle, jak  we wszystkich szczegółach 
dba tylke o pozory, a nie o rzecz samą. Stąd zu­
pełnie tak samo, jak  mamy różne plany nauk, 
bardzo piękne i znakomicie obmyślane, a ma­
jące tylko tę wadę, że są niewykonalne*), jak  
mamy liczne rozporządzenia, dotyczące hygieny 
szkolnej, ale złożone ad acta i nigdzie nie pra- 
^tykowane, a zatem tylko dla pozoru istniejące 

samo wywieszono w szkole sztandar wyclior 
na relig 'jneg 0) k0 rząd chce, aby szkoła 
a P°zór instytucyi chrześcijańskiej. Dlatego 
' 8zk°le wyznaczono tylko tyle czasu na 

praktyki religijny aby formalnie mogły być wy- 
onane, ale mniejsza o to, czy w tych formach 

0 ®ię istotna dusza chrześcijańska. Oto np. 
odzież szkolna obowiązana jest trzy razy w ro­

li spowiadać się. A  jak  się odbywa przygoto-
*1 P ij roszę d p. przeczytać „Plan nauk w uzupeł- 

ląjącycii !kołach przemysłowych“ i porównać go z tem, 
zego rzeczywiście uczyć moina i uczy się w tych szko- 
ach. a okaże się jasno, że ten cały plan jest chyba tyl­

ko „a to aby pokazać Europie, jak to my naszych rze­
mieślników przyszłych wysoko kształcimy -  albo uło­
mno go na wzór planów zagranicznych, bez najmniejsze­
go uwzględnienia naszych stosunków, wobec których ca 
v  ten plan musi pozostać na papierze.

wanie do tego aktu, zalecane przez kościół. Spę 
dza się do jednej sali pięciuset chłopców, choć­
by n, p, przy temperaturze 20° R., tam ściśnię­
ci, jak  śledzie w beczce, opływający potem, ma­
ją  skupić ducha, wglądnąć w głąb serca i du­
szy i wzbudzić w sobie szczery żal za grzechy 
wyczerpani trzygodzinną nauką (od 8. do 11. 
muszą być lekcye ja k  zwykle, a przygotowanie 
do spowiedzi musi być o 11.) mają w skupie­
niu ducha wysłuchać przygotowania do spowie­
dzi, czytanego przez katechetę, równie jak  ucznio­
wie trzygodzinną nauką umęczonego. Czy to 
wszystko możliwe? Czy możemy wymagać od 
uczniów, aby tak ni z tego, ni z owego, dlatego 
że tak rozkazano, skupili ducha w chwili, kie­
dy mają umysł znużony nauką, a ciało ubezwła- 
dnione upałem? Nie, aby skupić ducha, trzeba 
się do tego dłużej przygotowywać, skupienie 
ducha nie przyjdzie na zawołanie; trzeba naj­
pierw obudzić w sobie potrzebę takiego sku­
pienia, a tego dzwonek tereyana, wzywający do 
auli, zrobić nie zdoła. A  dalej, czy możemy żą ­
dać od katechety, który od 8. do 11. pracował, 
aby wygłosił o 11. którąby porwał nie­
chętnych, a w najlepszym razie obojętnych słu­
chaczy? Nie, —  jeżeli katecheta ma przygoto­
wywać uczniów do spowiedzi, jeżeli ma ich, 
znużonych pracą, rozleniwionych przez nadmier­
ny upał, albo rozbawionych podczas przerwy, 
porw ać i siłą wymowy skłonić  do skupienia du­
cha, w takim razie katecheta nie powinien od 
8. do 11. mieć lekcyi, lecz strawić ten czas na 
przygotowaniu się do mowy, na modlitwie i przy­
stąpić do tego aktu z świeżemi siłami i z za­
pałem, niestrudzony trzygodzinnem nauczaniem. 
Ale system szkolny z tem się nie liczy wcale : 
i od katechety i od uczniów żąda niepodobień­
stwa’ (C.d.n.)

Dział gospodarczy.
I. Z  Oddziału c. k. gal. Tm . gosp. w Samborze.

Wkładki do Oddziału c. k. galic. Tów. gospod. 
w Samborze w dalszym ciągu uiścili następujący człon­
kowie: (44) p. Kazimierz Bielański z Turzego 10 kor. 
(art. 103), 45) p. Jakób Tuluk Kulczycki z Krużyk
4. kor. (art. 108), 46) p. Dawid Wagemann ze Siel- 
ca 4 kor. (art. 109). i 47) p. Feliks Sozański z Kor- 
nalowic 10 kor., zaś na wydawnictwo „Rolnika* 20 kor.

2) W  Ogólnej Radzie c. k. gal. Tow. gospodar­
skiego we Lwowie wzięli udział w dniach 3. i 4. b. m. 
p. Stefan hr. Komorowski jako prezes Samborskiego 
Oddziału, tudzież ks. Hordyński i pp. Jędrzejowicz, 
Stefanowski i Iwańczyszak jako delegaci Oddziału.

Sprawozdanie z Ogólnej Rady c. k. gal. Tow. 
gospod. umieścimj w osobnym artykule następnego
numeru.

3) Subwencye dla stacyi stadników. Według in- 
formacyi zasiągniętej przez Radę Oddziału u referenta 
spraw hodowlanych Komitetu — subwencye wspomnia­
ne w okólniku z dnia 10|2 b. r. przyznane być mogą 
tylko właścicielom stacyi stadników licencyonowanych.

Podania Oddziałów Towarzystwa o przyznanie 
im większej ilości stacyi buhajów uwzględnić będzie 
mógł Komitet dopiero po otrzymaniu wyższej subwen- 
cyi ze strony rządu, t!> czem Oddziały w swoim czasie 
zawiadomione zostaną.

II . Z  Towarzystwa chowu drobiu i królików w Sam­
borze. Wydział Filii Towarzystwa zakupił w dniu 8. 
bm. dla centralnej stacyi trójkę kur rasy „Plymout 
Rock“ za kw. 15. kor. i 1. gęsiora emdeńskiego za 7. 
kor. —  Centralna, atacy a w Samborze liczy zatem obe­
cnie 5. stacyi zarodowych drobiu rasowego, l . stacyę 
„Pekingów", 1. indyków i 1. pantarek.

Rada powiatowa.
Na posiedzeniu tut. Rady powiatowej, które od­

było się w dniu 6. b. m. pod przewodnictwem prezesa 
p. Feliksa Sozaóskiego, w obecności 24. członków Rady 
i c. k. Radcy Namiestnictwa p. B. Kieszkowskiego za­
łatwiono następujące sprawy:

Th. K. Szulc.

Znaczenie geograficznego położenia 
w dziejach narodu.

Są okolice, kraje, strefy ziemi, których największe 
‘ olności, nauki, cnoty i poświęcenia ludzkie do świe­
żego atauu zamożności, oświaty, znaczenia i potęgi ni-_> , . , 7 t fiiiaGccuidi Jl

doprowadzić ma są w stanie. Środkowa Afryka, 
^renlandya, nigdy krajami ucywilizowanymi, społeczeń- 
■ Wami znakomitemi i państwami potężnemi nie były
1 n>e będą.

Niema zaś przykładu w dziejach, ażeby kraje bo-
pj.  ̂ ^orzystnie położone, choć na krótki stosunkowo 

zeciąg cza8U przez ludność miejscową w odpowiednej 
^ui wyzyskanemi nie zostały.

Uat , Lecz trwała pomyślność i świetność tam tylko się 
8ję ty  na lat setki i tysiące, gdzie mieszkańcy umieli
Ull//?*n ać na korzyściach i warunkach swych siedzib, 
I A  1 aię do nich zastosować i umiejętnie praktycznie 

Starannie je wyzyskać.

lei y Polacy, przechodziliśmy po parę razy z ko- 
czasy najwyższej świetności i najgłębszego upadku. 

fip6rWSZe są dowodem pomyślnego położenia geogra- 
• jZnego naszych krajów, drugie nieudolności poznania 

wyzyskania przez nas korzyści ziem naszych.

Wobec dokonywujących się przed naszemi oczyma 
wypadków nadzwyczajnych, przez nikogo nie przewidzia­
nych, a brzemiennych w ważne zmiany na przyszłość, 
jest naszym najświętszym obowiązkiem zastanowić się 
gruntownie i wszechstronnie nad położeniem obecnem 
Europy i naszem, z męską odwagą spojrzeć w oczy 
rzeczywistości, powiedzieć nagą prawdę i powziąć odpo­
wiednią do nich decyzyę, zastosować się ściśle do po­
łożenia i uczynić to, co jest na czasie możebnem i ko- 
niecznem.

Nie ma tak złego położenia, z któregoby naród 
pomyśloie z czasem wybrnąć nie był zdolen, jeżeli sto­
sownie do okoliczności i rzeczywistego stanu rzeczy po- 
stępuje. Owszem wielkie nieszczęście i klęski bywają 
wstępem, prawie warunkiem prawdziwej wielkości i świe­
tności narodu. Ałe i najpotężniejsze państwo może się 
narazić na upadek zupełny, jeżeli upornie podtrzymuje 
złudzenia, pozbyć się ich nie może i wedle nich postę­
puje. Austrya i Francya bijące nam w ostatnim czasie 
dały tego dowody.

specyalnością, jak każda inna, owszem, że jest trudniej­
szą, ważniejszą niż wszystkie razem, bo decydującą o lo­
sie większej części ludzi. Wymaga ona przeto więcej 
zdolności i wiadomości od innych.

Ludzie stanu potrzebują przedewszystkiem znać 
dokładnie instytucye, ustawy, prawa, traktaty i zwycza­
je nietylko swego własnego kraju, ale i wszystkich 
państw sąsiednich i znaczniejszych. Muszą być obezna­
ni z dziejami narodowerni i powszechnemi i znać ten- 
dencyę i charakter nietylko ważniejszych ludów, ale
i ludzi w świecie.

Właściwe lub niewłaściwe oceńianie osób, jak n. 
p. Aleksander II, Napoleon, Cavour, Bismark, W ie­
lopolski, Hohenwart, może stanowić o zgubie lub zba­
wieniu całego narodu i państwa. Znajomość ludzi je­
dnakże jest raczej sztuką, niż nauką, którąby zapomo* 
cą studyów nabyć można.

Nikt zaś od nas nie jest skłonniejszym do złu­
dzeń. Już one nas nabawiły wielu klęsk okropnych 
i zgubią nas ostatecznie, jeżeli ich się pozbyć nie zdo­
łamy. Te iluzye stąd powstają, że powodujemy się fan- 
tazyą, nie znajomością rzeczy, zdaniami i ludźmi schle­
biającymi naszej wyobraźni i próżności, a nie rozumem 
i mężami stanu i nauki.

Lubo prawie każdy z nas czuje się porówno ze 
wszystkimi innymi uprawniony do zabierania głosu i do 
decydowania o rzeczach publicznych, to jednak zbyte­
czną prawie byłoby rzeczą dowodzić, że polityka jest

Lecz ważniejszą jeszcze rzeczą dla męża stanu, 
niż znajomość ludzi, którzy się zmieniają, jest znajo­
mość kraju i jego właściwości, które prawie są nie­
zmienne, a do których ściśle wszystkie swoje kroki pu­
bliczne, politykę, gospodarstwo narodowe zastosować 
musi, jeżeli nie chce swego naTodu narażać na straty, 
zawody i niebezpieczeństwa. (O. d. n.)

W
C E  N Y B E Z  K O N K U R E N C Y I !

. SZLAGOR HANDEL TOW AROW  mieszanych i delikatesów
Znane wina z dobroci, poleca S i a n . V  T. Publicznoiei,



GAZETA SAMBORSKA. Nr. 10. z dnia 11, marca 1906.

1. Sekretarz Rady. pow. p. Lambor odczytał spra­
wozdanie z czynności Wydziału za czas od 20. grudnia 
1905. do 6. marca b. r., co do którego zabierali głos 
—  najprzód ks. Leon Kozaniewicz domagając się od 
Wydziału, aby droga z Babiny do granicy powiatu ru- 
deckiego w lepszym utrzymywana była stanie a nastę­
pnie radny p. Tomasz Malejki żądał, ażeby zająć się 
jak najspieszniej naprawieniom drogi z Nadyb do Głę­
boki, która istotnie w bardzo zaniedbanym znacliodzi 
się stanie. — Po udzieleniu wyjaśnień przez przewodni­
czącego, przyjęto sprawozdanie z czynności bez dalszych 
uwag do zatwierdzającej wiadomości

2. Sprawozdawca Wydziału p. dr. Steuermann 
przedstawił następnie należycie umotywowany wniosek 
w sprawie poparcia petycyi gminy miasta Sambora do
c. k. ministerstwa obrony krajowej, aby dywizyę 3-go 
pułku ułanów obrony kraj. pozostawiono nadal w Sam­
borze. Wniosek ten poparty przez członka Rady p. 
dra Aleksandrowicza uchwalono jednogłośnie.

3. Rada powiatowa zatwierdziła dalej uchwałę 
Rady gminnej w Kotowam z dnia _ 27. stycznia 1906. 
względem wybudowania własnego budynku szkolnego 
i odstąpienia na ten cel placu gminnego 1. kat. 1764. 
w obszarze 50. kwadr, sążni z tern zastrzeżeniem, że 
gmina Kotowania wyłączoną zostanie ze związku szkoły 
w Stupnicy i że w tej gminie .zorganizowaną zostanie 
osobna szkoła etato.wa. —  (Sprawozdawca ks. Kulisch.)

4. Ten sam sprawozdawca przedstawił w dalszym 
ciągu uchwałę Rady gminnej w Kornicach z dnia 25. 
listopada 1905., którą postanowiono przystąpić do bu­
dowy murowanego budynku szkolnego. W tym celu 
użyć złożone na ten cel pieniądze w kwocie 3500. kor., 
oraz przyjąć bezzwrotny zasiłek z c. k. Rady szkolnej 
okręgowej w kwocie 5000. kor. z tern zastrzeżeniem, że 
budowa tej szkoły ma być prowadzoną wedle planu 
przez c. k. Radę szkolną okręgową zatwierdzonego i 
pod dozorem inżyniera c. k. Starostwa. — Przychylny 
wniosek Wydziału oddany pod głosowanie Rafia po­
wiatowa zatwierdziła.

5. Sprawozdawca p. Wiktor Poten przedstawił 
wniosek w sprawie upoważnienia Wydziału powiatowego 
do poczynienia kroków u dotyczących c. k. Władz, ce­
lem wyjednania przez c. k. Skarb kolejowy urządzenia 
ładowni dla towarów eałowozowych przy wymijalni ko­
lejowej w Biskowicach. — Wniosek ten jednogłośnie 
przyjęto.

6. Ten sam referent przedstawił, wniosek co do 
uznania koniecznej potrzeby zamiany przystanku kole­
jowego w Dorożowie na zwykłą stacyę kolejową — 
gdzieby urządzoną została ładownia dla towarów cało- 
wozowych — i upoważnia Wydział powiatowy o po­
czynienie w tym względzie odpowiednich kroków u przy­
należnych c. k. Władz kolejowych. — Wniosek ten 
Rada powiatowa uchwaliła.

7. W sprawie rekonstrukcyi budynku Rady powia- 
towel przedstawił ks. Kulisch następujące wnioski:

I. Rada powiatowa upoważnia Wydział powiatowy 
do przeprowadzenia przekształcenia obecnego bydynku 
powiatowego a to na podstawie planów przedłożonych 
Radzie powiatowej na dzisiejszem posiedzeniu i w gra­
nicach preliminowanej kwoty 60.000 kor.

II. Rada powiatowa upoważnia Wydział powia­
towy do użycia na ten cel:
a.) uzyskaną już ze sprzedaży czterech 

parcel gotówkę, która z odsetkami
wynosiła po koniec r. 1905. . . 10779 K . 46 h.,

b.) kwotę która ma jeszcze wpłynąć na 
rachunek należytości za sprzedane

powyższe cztery p a r c e le ......................  6500 K.
c). powiatowy fundusz z pożyczki zbo­

żowej wynoszący z końcem r. 1905. 29500 K.
d.) powiatowy fundusz zarodowy wy­

noszący z r. t905 , . 4163 K.
razem 50942 K. 46 h.

III. Rada powiatowa upoważnia wreszcie Wydział 
powiatowy na pokrycie brakującej jeszcze reszty zacią­
gnąć w jednej z instytucyi finansowych kw. 9057 K. 54 h. 
Rada powiatowa przyjęła wszystkie powyższe wnioski 
Wydziału.

8. Sprawozdawca p. St. Stefanowski odczytał wre­
szcie rekurs p. Władysława Popiela wniesiony przeciw 
uchwale Rady miasta Sambora zatwierdzającej budżet 
gminny na r. 1906., według którego do pokrycia niedo­
boru potrzeba nałożyć 40°/„ podatek do bezpośrednich 
podatków, jakoteż odnośne sprawozdananie Magistratu 
m. Sambora.Wniosek Wydziału, w którym umotywowano

należycie bezpodstawność zarzutów podnieconych przez 
rekurenta, przyjęła Rada powiatowa wszystkimi głosami 
z wyjątkiem głosu p. Władysława Popiela, któremu jako 
rekurentowi nie wypadało nawet do jednogłośnego po­
wzięcia uchwały się przyczynić.

Z Walnego Zgromadzenia
Stow. przemysłowcowi rękodzielników w Samborze.

W  dniu 5. b. m. odbyło się w sali tut. rady 
miejskiej roczne, walne zgromadzenie członków stow. 
rękodzielników pod przewodnictwem prezesa p. Karola 
Klinga, w którem wzięło udział około 60. członków 
stowarzyszenia.

Na zebraniu tern obecnym był komisarz rządowy 
p. Maryan Dyduszyński i dyrektor tut. gimnazyum p. 
Józef Szafran, którego przewodniczący stowarzyszenia 
zaprosił naumyślnie, ażeby wspólnie z nim porozumieć 
się w sprawie usunięcia braków’ , jakie są przeszkodą 
dla prawidłowego rozwodu pozostającej pod jego kiero­
wnictwem uzupełniającej szkoły przemysłowej.

Po przyjęciu do wiadomości protokołu z ostatnie­
go zebrania, odczytanego przez sekretarza Wydziału, 
przewodniczący udzilił głosu p. dyrektorowi Szafranowi, 
który w dłuższej przemowie przedstawił rażące niewła­
ściwości i brak' dające się mocno uczuwać w działal­
ności powierzonej jego opiece szkoły przemysłowej. Za­
znaczył najpierw p. dyrektor, że wielu pracodawców 
nie zastosowuje się do przepisów ustawy, wedle której 
wszyscy terminatorzy obowiązani są uczęszczać regular­
nie na naukę do szkoły przemysłowej. Majstrowie za­
pominają niestety o tern, że za uchylanie się od obo­
wiązku wpisywania uczniów do szkoły przem.,, tudzież 
za nieprzestrzeganie regularnego ich uczęszczania mogą 
być do odpowiedzialności pociągani.

Zauważył w dalszym ciągu mówca,®że terminato­
rzy zamiast do szkoły na lekcye, udają sie zazwyczaj 
bądź to do szynków, bądź też jak to stwierdzonem zo­
stało, do związku stowarzyszeń robotniczych, gdzie przez 
wzgląd na ich niedojrzały wiek, przebywanie w takiej 
akademii powinno im być stanowczo zabronione.

Obowiązkiem tedy majstrów i pracodawców jest 
gorliwiej niż dotąd zajmować i opiekować się podwła­
dną dziatwą i młodzieżą, która zamiast korzystać z nauk, 
jakie jej w szkole przemysłowej dla zabezpieczenia i do­
bra w przyszłości udzielane bywają, zapala się w tak 
niewłaściwym wieku do lńTzonek, które zresztą starsi 
i dojrzalsi ludzie za utopie lub niedające się zrealizo­
wać zachcianki uważają.

Mówca podniósł w końcu bardzo ważną okolicz­
ność, że wbrew przepisom ustawy udzielane bywają 
świadectwa wyzwolili nawet takim terminatorom, którzy 
szkoły ludowej nie ukończyli.

Jeżeli rzemieślnicy pozyskać sobie pragną ze stro­
ny społeczeństwa zaufanie i poważanie, jeżeli rozchodzi 
się im istotnie o to, ażeby wyroby icli zyskały sobie 
zbyt i ’ pierwszeństwo przed zagraniczną tandetą, w ta­
kim razie powinni pamiętać przedewszystkiem o tem, 
że bez oświaty stać się to w żaden sposób nie może, 
bo jeśli rzemieślnicy nasi w tak wielkiem znachodzą 
się poniżeniu a nawet i ubóstwie, to winą tego stanu 
rzeczy jest brak inteligencyi, brak fachowego wykształ­
cenia, brak wreszcie często tej podstawowej oświaty tj. 
znajomości czytania i pisania. Stąd też pochodzi, że 
przemysłowcy zagraniczni, stojąc o wiele wyżej pod 
względem oświaty i fachowej rutyny od naszych ręko­
dzielników, rozwojowi naszego własnego przemysłu tak 
silnie stanęli na przeszkodzie.

Utrzymywanie dyżuru w szkole przemysłowej — 
przez majstrów w kolejnym porządku, zauważył w koń­
cu p. dyrektor Szafran, jest rzeczą nieodzownie potrze­
bną, albowiem nauczyciele udzielając nauki w szkole tej 
żadną miarą za wybryki i ekscesy, jakich się niesforna 
młodzież często dopuszcza — odpowiedzialności na sie­
bie brać nie mogą.

Nie będzie to wszakże zbytniem poświęceniem, 
ani też zbyt uciążliwem dla pracodawców, jeżeli jeden 
raz w miesiącu 2. godziny czasu poświęcą na dyżur, 
którego utrzymywanie przyczyni się nie tylko do dobra 
samej szkoły, lecz także do dobra uczniów a nawet 
samych majstrów. (C. d. n.)

Ostatnie wiadomości.
Z  caratu. Reurganizacya Rady pauswa. Ogło­

szono manifest carski, który podaje do wiadomości 
ukończenie prawodawczych prac około reorganizacyi 
Rady państwa i około zapowiedzianych manifestem z. d. 
30. października r. z. zmian w składzie Dumy. Sesye 
Dumy i Rady państwa, która będzie w połowie miano­

wana przez cara. a w połowie wybierana, będą coro* 
cznie zwoływane zapomocą ukazu carskiego i takim sa­
mym ukazem odraczane.

Duma i Rada państwa mają równą, ustawodawczy 
władzę i tę samą ustawodawczą inieyatywę, jakoteż ró­
wne prawo wystosowania pytań do ministrów. Każdy 
projekt ustawy, zanim będzie przedłożony do sankc}'1 
carskiej, musi otrzymać zatwierdzenie Dumy i Rady 
państwa. Projekty ustaw odrzucone przez jedno z ci»ł 
ustawodawczych, nie będą przedkładane carowi d® 
sankcyi.

Duma i Rada państwa mają prawo uznawani* 
wyboru swego członka za nieważny. W manifeście p®' 
wiedziano dalej, że car spodziewa się, że udział zastęp' 
ców ludu w ustawodawstwie, przyczyni się do ekono­
micznej pomyślności państwa i wzmocnienia jednolito­
ści Rosyi.

Równocześnie z manifestem wydano carskie uka­
zy, zawierające świeże ustawy o składzie Rady państw* 
i Dumy. Rada państwa będzie wybieraną na lat 9. i co
3. lata w jednej trzeciej odnawiane w swym okładzie- 
Każde zgromadzenie ziemstwa w każdej gubernii wy­
biera 1. członka.

Synod wybiera 6. członków, zastępcy akademii 
umiejętności i uniweisytetów 6. członków, reprezentan­
ci giełd handlowych i przem. 12, przedstawiciele szlach­
ty 18, zaś zastępcy polskich właścicieli ziemskich, 
którzy zgromadzą się w Warszawie na kongres —  6- 
członków. Przedstawiciele instytucyi naukowych, Izb 
handlowych i przemysłowych zbierać się będą w Pe­
tersburgu na kongres celem dokonania wyboru człon­
ków Rady państwa.

Członkowie Rady muszą liczyć 40. lat i posiadaó 
egzamin dojrzałości. Prezydent i zastępca będą miano­
wani przez cara. Wybrani członkowie R. p. otrzymywać 
będą podczas sesyi dyety w wysokości 25. rubli dzien­
nie. Posiedzenia \D. i R. p. będą jawne. Ani R. p- 
ani D. nie mają prawa przyjmowania deputacyi i pe­
tentów. Ministrowie mogą być członkami D . i brać 
ludział w głosowaniu. Ustawy uchwalone przez oba cia­
ła ustawodawcze przedkładać będzie carowi do sankcyi 
przezydent R. p. Członkowie obu ciał używają podczas 
całej sesyi prawa nietykalności poselskiej. Bez zezwole­
nia Dumy lub R. p. nie można ich uwięzić, z wyjąt­
kiem, jeśli pochwyconymi zostaną przy popełnieniu zbro­
dni in flagranti, lub też za zbrodnie popełnione w wy­
konywaniu swych czynności poselskich.

Rada ministrów w Petersburgu otworzyła w uni­
wersytecie warszawskim dwie polskie katedry: literatury
1 języka polskiego.

Ulgi dla kościoła rzymsko-katolickiego. —  R o ­
syjski dziennik ustaw ogłasza rozporządzenie, zmienia­
jące niektóre postanowienia w sprawie kościoła rzymsko­
katolickiego. Między innemi znosi się prawo generał 
gubernatorów, aby w okolicach północnych, południo­
wych i zachodnich zamykać mogli klasztory z własnego 
pełnomocnitwa; udziela się dalej zezwolenia na urzą­
dzanie procesyi i rozszerza się znacznie władzę księży

Z  wiedeńskiego parlamentu. Po obszernej dysku- 
syi przeprowadzonej w sprawie interpelacyi posłów Da­
szyńskiego, Breitera i Romańczuka co do wypadków 
w Ladzkiem, przyjęto nagłość wniosku Romańczuka 
z poprawką hr. Dzieduszyckiego, ażeby śledztwo prze­
prowadzone było nie jak Romańczuk żąda, przez orga­
na bezstronne, lecz przez władze kompetentne, albowiem 
Koło polskie władze te uważa za bezstronne.

Ustawa o auskultantach przyjętą została w 2. i 3. 
czytaniu.

Podczas dyskusyi nad reformą wyborczą zazna­
czył poseł Olszewski, że zgadza się na ogólne zasady 
projektu bar. Gautscba, jednakże protestuje przeciw 
pokrzywdzeniu Galicyi przez wyznaczenie małej liczby 
mandatów i przez ukrócenie sianu posiadania polskiego 
przez niesłuszny podział mandatów.

Wiec 30 miast odbyty w dniu 4. b. m. we Lwo­
wie, zwołany przez burmistrza, przemyskiego dra D o­
lińskiego oświadczył się przeciw obecnemu projektowi 
roformy wyborczej.

O D E Z W A .
„!Niechaj żywi nie tracą nadziei
„I przed narodem niosą oświaty kaganiec*4!

W myśl tej zasady postanowiło Towarzystwo 
Młodzieży Polskiej „7uicz“ otwierać biblioteki wiejskie.

Znaczenie i wpływ książki na świadomość ludu 
dobrze są każdemu znane. Obowiązkiem tedy każdego 
dobrze myślącego człowieka, któremu los dozwolił głę­
biej zaczerpnąć z krynicy nauki i wiedzy — złożyć obo­
la na cele bibliotek wiejskich.

Apelujemy więc do ogółu ;
Dajcie grosz na cele oświaty! —  bądź książki, 

(a zapewne w każdym domu znajdą się książki, z któ­
rych nikt z domowych już nie korzysta) —  bądź po- 
tówką na zakupno dziełek ludowych.

Kwestę po domach zaczniemy w przyszłym tygo­
dniu; dorzućcie więc co na cele wspólnej przyszłośt i 
dorzućcie tyle ile Wam serce podyktuje!

Niechaj wszędzie drzwi będą otwarte przed tymi, 
którzy prosić będą w imieniu rzeszy polskiej osiadłej 
na kresach, a łaknącej słowa polskiego i wyciągającej 
rece o pomoc do Braci zamożniejszej.

Z W Y D ZIA Ł U  
Towarzystwa Młodzieży Polskiej „Znicz" w Samborze.

Pierwszorzędny Z A K Ł A D  P O G R Z E B O W Y  Filipiny Bukietyńskiej .
— ...   -  w S A M B O R Z E ,  n a  u s łu g i  w  k a ż d e j  c h w i l i  d n ia  i n o o y . sz
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Wiadomości bieżące.
Posiedzenie Rady Oddziału c. k. gal. Tow. gosp. 

w Samborze odbędzie się d. 15 b. m (we czwartek)
0 godz. 11. przed południem w sali Rady powiatowej.

Prezesem c. k. Towarzystwa gosp. galicyjskiego 
°orała ogólna Rada w dniu 3. b. m. Stanisława Bryk- 
Czyńskiego 78. głosami na 121. głosujących. Trzecim 
^lceprezesem obrano księcia Witołda Czartoryskiego. 
^ rzy uzupełniającym wyborze członkami Komitetu obra- 

P. p. Juliana bar. Brunickiego, dra Włodzimierza 
Kozłowskiego, Stanisława Bohdanowicza, dr. Tadeusza 

Falkowskiego i Leona Podlewskiego.
Prezes tut. Rady pow. p. Feliks Sozański wyje- 

crai na 6-tygodniową kuracyę do Brixen. W  tym cza- 
zastępować go będzie w urzędowaniu wiceprezes 

ady, ks. Herman Kulisch.
Mianowanie. Kierownik ministerstwa sprawiedli­

wości przeniósł radcę i naczelnika sądu powiatowego 
Włodzimierza Grabowieńskiego z Mikuliniec do Sambora.

Posiedzenie Zarządu powiatowego Towarzystwa 
Kołek rolniczych w Samborze odbędzie się we czwar- 
™k, dnia 15. b. m. o godz. 3. popołudniu w sali Rady 
Powiatowej w Samborze. Na porządku dziennym posie­
dzenia będą następujące sprawy: 1) Odczytanie proto­
kołu ze Zgromadzenia powiatowego z dnia 14. lutego 

r- 2) Ukonstytuowanie się Zarządu powiatowego. 3) 
Kooptowanie 2. członków do Zarządu powiatowego; 4) 
Wniosek w sprawie urządzenia Zgromadzenia powiato­
wego, na którera ^delegaci Zarządu głównego wygłosić 
oiają referaty o poprawieniu pastwisk gminnych i 5) 
Wnioski członków.

Walne Zgromadzenie Towarzystwa pomocy prze­
mysłowej w Samborze odbędzie się przy współudziale 
Delegata Ligi Pomocy przemysłowej dziś 11. marca 
b. r. o godz. 4. popołudniu w sali Towarzystwa mu­
zycznego z następującym porządkiem dziennym: 1) Za­
gajenie; 2) spawozdanie Komitetu organizacyjnego z czyn­
ności i rachunków; 3) wybór 12. członków Zarządu; 
4) wybór 3. członków komisyi kontrolującej i 5) wnio­
ski członków. O jak najliczniejszy udział w tern zebraniu 
uprasza uprzejmie prezydyum Komitetu organizacyjnego.

Wykład uniwersytetu powszechnego ze Lwowa, 
na temat „Stefan Batory a Moskwa44 odbędzie się dzis 
11. b. m. w sali „Sokoła41. Prelegent: profesor uniw. 
P- dr. Zakrzewski.

Od Wydziału kraj. Towarzystwa chowu drobiu
1 królików we Lwowie (Filia  w Samborze). W spra­
wie jednania członków i warunków przyjęcia. Członko­
wie płacą rocznie wkładkę 6. Kor. i jednorazowo 
wpisowe 1. Kor: Włościanie i nauczyciele płacą rocz­
n e wkładkę 3. korony i wpisowe jednorazowo 1. koronę.

owarzystwo nadaje swoim członkom bez żadnej oso- 
nej opłaty rasowy drób. króliki i gołębie w miarę 
Suszeń i miarę funduszów.

r7vst . każdy z członków otrzymuje organ Towa-
w2j’ miesięcznik. „Hodowcę drobiu44 

w ? 1 Towarzystwa chowu drobiu i królików
W  m{l0lj2e W dalszym ciągu przystąpili: (43) ks, Ce- 

yn Kulczycki z Podhajczyk, (44) p. Edmund Cie- 
ro l̂yg 26 ®zadeS° i (45) p. Emil Manasterski z Ho-

f  Aleksander Polaczek, siodlarz, zmarł w Sambo- 
e, w dniu 4. b. m. w 64. roku życia. Ś. p. Polaczek 

rai czynny udział w powstaniu narodowem w r. 1863 
Uząe w oddzaile Langiewicza (od Wąchocka do Gro- 

c iowisk), w oddziale Czachowskiego (w lasach Iłżyckich) 
w oddziele Bosaka. W obrzędzie noerzebowym. który 

się odbył w dmu 6. b
obrzędzie pogrzebowym, który 

m • m. wzięła udział delegacya tut.
Po sk. gimn. Iow. „Sokół" składająca się z trzech człon­
ków Tow. oprócz Prezesa Sokołów p. Jana Krupiń-

Rekonstrukcya budynku tut. Rady powiatowej 
la dom piątrowy, którego plan i kosztorys zatwierdzo­
ne zostały uchwałą Rady z dnia 6. b. m. rozpocznie 
się w kwietniu lub w maju b. r. Budowa prowadzoną 
Pędzie pod zarządem Wydziału powiatowego a kwota 
Preliminowana na ten cel wynosi 60.000 koron.

Centralne oświetlenie Sambora. Celem zapozna­
nia mieszkańców miasta ze światłem lamp elektrycznych 
\^rusta“ postarał się Magistrat o umieszczenie jednej 
akiej lampy w tut. młynie na ścianie frontowej od 

ynówki, gdzie świecić ona będzie przez pewien czas 
w godzinach wieczornych.

Kasa oszczędności powiatu Samborskiego przy- 
^piła do Związku galicyjskich kas oszczędności z dniem 
• stycznia b. r. Lustracyę tej kasy przeprowadzi w bie- 

A cym tygodniu urzędnik Związku p. Zygmunt Szula- 
klewicz ze Lwowa.

Kółko amatorskie stow. „Gwiazda44 w Samborze 
sie dz'̂  11" marca wieczornicę, która rozpocznie 

ę odczytem profesora tut, gimn. p. Skibińskiego. Ode- 
* aną będzie następnie komedya w 1. akcie p. t. „Dwaj 
teb °Wi0W Poczem nastąpią zabawy towarzyskie. Począ- 
2o ^leczornicy o godz. 8 wieczorem. Wstęp od osoby 

• ualerzy.
2av  ^odstaw ienie amatorskie na cele dobroczynne.
maty^Zane niedawno temu w tut. „Sokole44 Kółko dra- 
1. odbywa obecnie próby do przedstawienia w d.
amat0le-nia komedyi P- tl „Dom waryatów44, grono zuś
aktów r°W przedstawi w pierwszej połowie kwietnia 4- 
chód  ̂ 8ztukę Kisielewskiego p. t. „Karykatury". Do- 
dnvcł, Z przedstawienia przeznacza Kółko na bie- 
w o llauczycieli z Królestwa a z 2. na polską Bursę 

° amhorze.
ze w ^.jtyści teatrów miejskich ze Lwowa i Krakowa 
lew ?P°łudziałem p. G. Morskiej Popławskiej i A . Mie- 
Gork'1680 odeSrali w niedzielę dnia 4. b. m sztukę M. 
aktow^a T* „Dzieci słońca44, zaś w dniu 6. b. m. 5. 
p. ,^ 4  Sztukę lir. Lwa Tołstoja (przeróba z powieści) 

„Zmartwychwstanie44. Chociaż znakomita gra ar­

tystów odpowiedzieć mogła w zupełności wymaganiom 
najwybredniejszych miłośników widowisk teatralnych, mi­
mo to a zwłaszcza na drugiem pzedstawieniu —  z wy­
jątkiem zbyt krzykliwej młodzieży szkolnej, miłośników 
sztuki zebrało się w sali Sokoła bardzo mało.

Według zawiadomienia dyrekcyi lwowskiego tea­
tru ludowego znakomity artysta teatrów warszawskich 
p. Roman Żelazowski wystąpi tu w„Rozbitkacb44 Bliziń- 
skiego w roli „Strasza44, w sztuce „Szczęście w zakątku44 
Sudermanna w roli „br. Rócknitza44, w sztuce: „W  przy­
stani Engla44 w roli rybaka „Driihsa" i w tragedyi 
Szyllera „Zbójcy44 w roli „Franciszka44 — Bliższe szcze­
góły do urządzić się mających przedstawień podadzą 
niebawem afisze.

Otwarcie trzeciej apteki p. Jana Lepiankiewicza, 
który będąc przed kilku laty dzierżawcą apteki p. Her- 
dliczkówej, dał się poznać publiczności naszej jako czło­
wiek bardzo sumienny i niezwykle uprzejmy —  nastąpi 
w d. 15. b. m.

Popierajmyfprzemysł“ krajowy.’” Wydział krajowy 
wydał dla wszystkich Rad powiatowych, Magistratów i 
Zwierzchności gmin wiejskich: Instrukcję w sprawie 
rozpisywania i rozdawnictwa dostaw i robót publicznych. 
Z  instrukcyi tej zasługuje na podniesienie ustęp §. 13., 
gdzie postanowiono wyraźnie, że przedewszystkiem na­
leży zawsze uwzględniać miejbcowych producentów i rze­
mieślników, następnie innych krajowych oferentów a do­
piero w braku tychże z innych krajów austryackich. 
Poniżej zaś §. 15 tej instrukcyi opiewa: „Przedsię­
biorcy, któremu robotę lub dostawę oddano, winien być 
postawtony warunek, że wykona ją wyłącznie siłami 
krajowemi, z materyałćw wyłącznie krajowych, chyba, 
że udowodni, iż z ważnych powodów temu warunkowi 
zadość uczynić nie może.

Przemysł i rękodzieła krajowe powinniśmy jak 
najgoręcj popierać nietylko słowem, ałe i czynem, bo 
to przecie jeden z najważniejszych obowiązków każdego 
swój kraj rodzinny szczerze miłującego obywatela. Kraj 
nasz produkuje już obecnie tyle dobrych i nie droż­
szych od obcych, wyrobów, że potrzeba istotnie tylko 
trochę dobrej woli, aby wyprzeć powoli z targów cu­
dze wyroby, za które tyle już milionów wyszło za gra­
nice kraju.

Sprzedaż bydła. Komitet Tow. rolniczego krak. 
w sprawie zorganizowania ageucyi rolniczej dla sprze­
daży bydła opasowego na targ krakowski, postanowił 
porozumieć się z gal. Tow. gospodarskiem we LwuWie 
celem wspólnego działania. Zadaniem tej agencyi bę­
dzie ułatwić rzeźnikom krakowskim nabywanie bydła 
rzeźnego wprost od hodowców.

Moralność w państwie bojażni Bożej. Sądy nie­
mieckie skazały w ciągu r. 1905. 48. osób na śmierć. 
Kary w domach poprawy wynoszą 28.000 lat. kary 
więzienne 49.000 lat w ciągu 1. roku. Do tego nie są 
wliczone kary pieniężne, areszty i kary dyscyplinarne, 
oraz wojskowe. Średnia liczba więźniów w ciągu dnia 
wynosi w Prusiech: w więzieniaoh 42.374, w domach 
poprawy 34.679. Koszta procesów i utrzymania obli­
czają na sto milionów marek.

Staraniem młodzieży rusińskiej tut. gimnazyum
odbędzie się w niedzielę, dnia 11. marca b. r. wieczór 
ku uczczeniu 45. rocznicy śmierci Tarasa Szewczeńki 
z następującym programem: 1.) „Wozweseły44, psalm 
kompozycyi Bartmiańskiego, chór mięszany. 2) „Neofity44 
(prolog) Szewczeńki — deklamacya, 3) „Zakuwała za- 
zułeńka44, Szewczeńko — Ludkiewicz, chór męski, 4) 
„Sadok wysznewyj44, Szewczeńko — Łyseńko, solo teno­
rowe z akompaniamentem fortepianu. 5) Tarasowa mo­
tyla44 Hrińczeńki, deklamacya. 6) „Osiń44 Ustyanowicza 
i Ławrowskiego, chór mieszany. 7) „Barkarola44 Czaj­
kowskiego i „Melodye rosyjskie44 Liszta, fortepian solo 
i 8) Hymny słowiańskie układu Niżankowskiego a 
w szczególności: ii) chorwacki, 6) czeski, c) polski, d) 
bułgarski, e) slawoński, f) rosyjskiki, g) serbski i h) 
ukraiński.

Staraniem Koła panien urządzony został wczoraj 
dnia 10. b. m. w sali Sokoła „wielki festyn zimowy44, 
w którego programie było na pierwszem miejscu przed­
stawienie „Wieczora dziewiczego44 G. Zapolskiej. D o­
chód z tego festynu przeznaczono na biedną, szkolną 
dziatwę żydowską.

Nader zajmująca rozprawa karna odbędzie się
dnia 16 b. m. przeciw Matronie Radwańskiej o zbro­
dnię podpalenia i oszczerstwa na tle erotycznem. Roz­
prawę prowadzi p. r. Donicht, oskarża p. r. Hawel, 
broni adw. dr. Goldfarb.

„Zapiski bibliograficzne. Praktyczne wskazówki 
sztucznego wylęgania i chowu ptactwa domowego i dzi­
kiego44; broszura napisana przez „Roulier- Arnould44 
a przetłumaczona z francuskiego przez Klem. Stasinie- 
wiczowę, opuściła świeżo prasę, nakładem kraj. Tow. 
chowu drobiu we Lwowie. Broszura ta zawiera barwny 
opis sztucznego wylęgania drobiu za pomocą odpowie­
dnich przyrządów ogrzewanych ciepłą wodą; czytamy 
tam także o sposobie chowania żywienia i tuczeuia dro­
biu, oraz urządzeniu zakładów dla chowu drobiu i pro- 
dukcyi jaj, które przy racyonalnej i starannej gospo­
darce mogą przynieść bardzo ładne dochody. Broszurka 
ta ozdobiona 17. rycinami kosztuje 1. koronę.

Z kącika humorystycznego. Przeciwnik światła. 
Na posiedzeniu rady gminnej w małem miasteczku R. 
omawiano sprawę powiększenia liczby latarni miejskich. 
Odnośny wniosek Zwierzchności gminnej natrafił jednak­
że na silną opozycyę ze strony rajcy p. Kociołapki, 
który protest swój w ten sposób sformułował: „Moje 
panowie, cbto ino nie jest pijak, ani batiar, ten wie­
czorami siedzi zawżdy w domu, taj żądny lachtarni, 
ani inkszego światła nie potrzebuje, no a jakże juz 
cbto ma tak paskudne naturę, że bez noc w chałupie 
usiedzić ni może, to najże si na światłość gminną nie

łakomi, tyło naj sy sam za swoje własne pini^ dze lach- 
tarkę sprawi, bo my dla batiarów wygodności robić 
nie myślimy.44 ___________

Architekt Józef Hornung
przeniósł biuro swe z domu pod 1. 5. w Rynku do domu 
prof. Lewickiego w Samborze, przy ul. Kopernika 35.

stroiciel fortepianów - a za8zczyl «™domićStl UIUICI IUI IGJJiailUn Szan. P, T. Publiczność, 
że przeprowadził: się na stały pobyt do Stryja. Na ży ­

czenie Szan. P.T. Publiczności przyjeżdża w każdej chwili nie 
licząc koszta podróży. Z poważaniem

1— 4
Adolf Trunkwalter

w Stryju, uh Kolejowa 36., I. p.

E. SKAWSKI,
rządowo^autoryzowany inżynier budowy i geometra 

z siedzibą urzędową w Samborze,
Znawca sądowy dla spraw cywilnych i karnych, 

wykonuje wszelkie projekta —■ plany — kosztorysy, 
w zakres wszelkich działów budownictwa wchodzące — 

tudzież parcelacye i wszelkie roboty geometryczne. 
_Porady w sprawach technicznych.________________ 1— 3

Słynne z  dobroci rękawiczki D ia n a  I D o r b y
O RAZ

najnowsze krawatki
poleca n a j t a n i e j  handel.

Antoniego Milewskiego w Samborze.

Posiadacze losów
mogą za nie dostać pełny kurs dzienny i na życzenie 
tesame losy (t. j. tesame serje i numera) nabyć na 
dogodne spłaty miesięczne z prawem gry po złożeniu 
pierwszej raty. Losy gdziekolwiek zastawione wykupu­
jemy i dopłacamy do pełnego kursu dziennego, odstę­
pując je na życzenie na spłaty. ^  Prosimy zażądać 
naszego kalendarzyka bankowego, który przesyłamy 
darmo i opłatnie. Polecamy uprzejmie naszą firmę 

do wszelkich obrotów bankowych. 
SCHT7TZ I CHATES  

Dom bankowy we LW O W IE, plac Maryacki 7.

P.T, ~

Zarząd dzierżawy propinacyi
SAMBOEZE

Zawiadamia niniejszem, że począwszy od dnia dzisiej­
szego, dla Szanownej Publiczności zamiejscowej i Oko­
licznej, sprzedawanem będzie we własnym zarządzie 
i pod własną kontrolą —  piwo flaszkowe browaru pa­
rowego Busk, J. Exc. Kazimierza hr. Badeniego, nie 
odstępujące co do jakości i smaku nawet droższym pi­

wom zamiejscowym, a mianowicie:
I flaszka piwa marcowego 16 hal.
1 flaszka piwa exportowego 18 hal.
1 flaszka piwa „bok14 29 hal.

Kaucya za flaszkę 12 hal., kaucya za paczkę przy 
zamówieniach większych 12 bal., kaucya za paczkę 
przy zamówieniach większych 2 kor. Za zarząd

z głębokiem poważaniem 
____________ 6. Sikora._______

Jest do sprzedania
Omnibus, nowy, bardzo wygodny, na resorach, na 6. 

osób, z budą do zdejmowania, z drzewa jasionowego 
Dryczka, elegancka, nowa, o dwóch siedzeniach z ko- 
B  ziółkiem dla woźnicy.

S rótownik do zboża, w dobrym stanie, do ruchu rę­
cznego lub kieratowego, lub parowego, mielący 200. 

do 300. klg. na godzinę.
>inn ctn‘ mtr ziemn'aków „Piasty ‘ S'1™ "  wy®0‘
4U U  koprocentowych, wybieranych, dające obfity plon 
nawet na gruntach ubogich, bardzo dobre do jadła,
poleca się do sadzenia.

Dostarcza się do siewu na zamówienie: Pszenicę,
uszlachetnioną, jarkę, „Galicyjską", bardzo plenną, 

nieulegającą rdzy i śnieci i nieróżniącą się swojem ziar­
nem od ozimy.
Groch „Victoriau, znany ze swoich zalet.

Jęczmień „Goldfoll44, dwójniak, plenny, nadający się 
na gorzelnie i do browarów.

Bobik, szkocki, wczesny, biały, o obfitych strączkach. 
Ulysyła się na zamówienie: Prosięta czystej rasy 
”  „Yorkshine44, poprawnej, wysokoprośnej, po cenie 
k kor. 60 groszy za 1. klg. żywej wagi, loco stacya 
lolejowa Stary Sambor.
Doszukuje się wspólników sumiennych, z niewielkim 
* kapitałem, do utworzenia spółki, w celu zadzierża- 
wienia większych majątków. 3

Bliższe wyjaśnienia i zgłoszenia udziela i przyj­
muje ad Pruski, Strzelbice, ost. p. Stary Sambor.

uznana za  
n a jlep sza  i naturalna.

Do nabycia w składach mineralnych i aptekach
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C IE R P IĄ C Y  
M  Ż O Ł Ą D E K

niechaj używa, wypróbowanych

K A I S E R A
m i g t o w y c h  h

które usuwają jak najpe­
wniej brak apetytu, bole 

żołądkowe i inne niedyspo- 
zycye pochodzące z osłabie­

nia żołądka. Przyjemny a za­
razem orzeźwiający środek 

leczniczy. 12—30
P aczki po 20 i 4 0  hal.
do nabycia w handlu S.W. Łan- 
gingera, tudzież w aptekach pp. 
Jana Pankiewicza i Henryka 

W ohla w Samborze,

zońn siesittpecsfl
k bswieco.

;;Y\:

Przez Wysokie c. k. Namiestnictwo 
koncesyonowane

Biuro podróży
oi * 1 *< i spedycyjne

Zofii Biesiadeckiej
O ś w i ę c i m ,  (dworzec)

sprzedaje bilety okrętowe 
I ., I I .  i I I I .  k lasy

do Ameryki i Kanady
oraz bilety k o le jow e am erykań­

skie i kanadyjskie. 
Prospekty darmo i opłatnie.

Szkolą KO SZYK AR SK A
S T E F A N A  HR. K O M O R O W SK IE G O

w Siekierczycach o. p. Kranzberg 
poleca swe wyroby z wikliny, trzciny i bambusu
Zamówienia przyjmują: Zarząd szkoły koszykarskie 
w Siekierczycach i Administracya Gazety Samborskiej

PIERW SZO RZĘD N Y ZA K Ł A D

kamieniarsko - rzeźbiarski
Franciszka Langera

egz. i konc. przez wys. c. k. Namiestnictwo majstra 
kamieniarskiego 

w Samborze, ul. Biskowicka (koło nowego cmentarza)
poleca swój wielki zapas gotowych pomników i figur 
z różnych materyałów po nader umiarkowanych cenach. 
Utrzymuje stale w zapasie gotowe grobowce familijne.

Podejmuje się również na prowincji w każdej 
miejscowości urządzenia grobowców familijnych, Mau­
zoleów i Kaplic cmentarnych. 8

♦ O O O O O O O O O i l O O O O O O O O O f
W kaźdem mieszkaniu najsilniejszą

o w i l g o ć . i  g r z y b
a  usuwa się patentowanym sposobem zapomocą

o „ fŁ A Iilflf"
- od iat 10-ciu wypróbowanego

l i niezawodnego środka.
Q PATEN TO W AN E N IEPALNE

* „P Ł Y T Y  SŁOMIANE" o
z fabryk i „H Y G IE N A " g

do budowy ścian działowych, (głosu nieprzepuszeza- Q 
jących) domków, willi, baraków, wież naftowych, A 
baszt wiszących, erkierów, wykładania ścian :lre- X  

wnianych i budowy pokoi na strychach. X 
Tysiące metrów kwadratowych spotrzebywano x  

już do budowy we Lwowie i na prowincyi. x  
Zamówienia przyjmuje: T

Spółka handlowa w Samborze a
A Blich 1. 1 W yspa. a

♦ o o o o o o o o o t i o o o o o o o o o *

l i m  I ł t t ł H i  1 K++++
I T f f f *

prawdziwe
A N G I E L S K I E

sztuka 3 kor., za każdą daje gwarancyę

^\\\er *E\e\>ermatvtt
w Samborze

skład papieru, przyborów kancelaryjnych, 
książek szkolnych i do modlenia.

+

%t
+
+
+
+

t

Z A B A W A  T O W A R Z Y S K A
po cenie 1 kor. 20 gr.

wraz z przesyłką pocztową jest do nabycia w drukarń 
Schwarza i Trojana w Samborze.

Do nabycia
3. pawie — 2. samce i 1. samica.
Bliższa wiadomość w drukarni pp. Schwarza i Trojana

Obszar dworski B U K O W A ,
poczta Felsztyn. ma do sprzedania z wiosną n a r y b e k  

karpia. Bliższa wiadomość listownie.

Krajowe zastępstwo sprzedaży KAINITU
utrzymuje na składzie w realności pod 1. 1. na Blichu 
obok c. k. Sądu obwodowego w Samborze (sól na­
wozową) kainit w cenie po 2 kor. 70 hal. za 100
klgr. z workiem —  i pośredniczy w dostawach całowa- 
gonowych dla P. T. Obszarów dworskich i gmin powiatn 

Samborskiego.

Z U P E Ł N A  W Y S P Z E U A Ż

BAZARU LWOWSKIEGO
A lf re d a  Skowrońskiego
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w Samborze, ulica Kopernika
Z  powodu zmiany lokalu wysprzedaję

T O W A R Y  G ALAN TERYJN E, Z A B A W K I 
DZIECINNE, P R ZY B O R Y  UNIFORM OW E 

o l5°/0 niżej cen fabrycznych.
z poważaniem 

ALFRED  SKOW ROŃ SKI, 
r* P. S. C ZA P K I STUDENCKIE po 70 ct. H U

^^Krajowe zastępstwo sprzedaży^!! 
SOLI dla BYDŁA w Samborze 9
powierzyło z dniem I-go sierpnia 1905. roku 

detajliczną sprzedaż tej soli

p. Janowi Skowrońskiemu,
w Samborze, (rynek 1. 11.) 

który obowiązany jest ten artykuł utrzymy­
wać zawsze na składzie w odpowiednej ilości. 
50 kilgr. worek SOLI dla B Y D Ł A  razem 
z workiem kosztuje 4 korony 90 hal., bez 
worka 4 korony 50 hal., jednakże za worek 
należy uiścić kauęyę w kwocie 40 hal. — 
W  mniejszych ilościach sprzedawaną będzie 
SOL bez opakowania w cenie po 9 halerzy 

za jeden kilogram.
Każdy gospodarz chcąc mieć zdrowy, 

silny i ładny, żywy inwentarz, bez podawania 
mu od czasu do czasu a szczególniej w mie­
siącach jesiennych i zimowych soli —  do 
rezultatu tego nigdy nie dojdzie.

lim}  s p rz e d a ż ) n a r o d u  sztu cznycli n  Sa m borze
sto w. zar. z ogr. por. utrzymuje na składzie w realność 
pod 1. 1. na Blichu (Wyspa) w Samborze wszelkie gatunki

naw oiów  sztucznych
jak mączki kostne, superfosfaty z czystych kości i mi­
neralne tudzież mączkę żużlową Thomasa w c e n ie
n a b y c ia  — i pośredniczy w zbiorowych, całowagono- 
wych zamówieniach tych nawozów, celem zaoszczędzenia 
P. T. Rolnikom kosztów przewozu. —  Nawozy sztuczne 
sprowadza Spółka handlowa przez Związek handlowy 

Kółek rolniczych w Krakowie.

Jan Skowroński

u
ooco

i

w Samborze, rynek 1. 11. 
polecs sw ój bogato zaopatrzony s k ła d :

towarów korzennych, w i n, delikatesów
Wielki wybór rozolisów, wódek krajowych i za 
granicznych, rumów bremskich, Cuba i Jamnika 

koniaków francuskich i węgierskich.
W IN A austryackie, węgierskie, hiszpańskie, 

reńskie, francuskie, dalmatyńskie, tyrol­
skie, i szampańskie.

M IODY kuracyjne, ziołowe, korzenne i ka-
AI Dli Ifl P

Główny skład H ERBAT i K A W .
Wszelkie przybory szkolne i kancalaryjne, 
M ĄK A. KRU PY, K RU PK I i KASZE.
Wielki wybór PIE RN IK Ó W  z fabryki St.

Gurgula w Jarosławiu.
M AGGI, kompoty, OGÓRKI i korniszony. 
POKOST, terpentyna, O L IW A  do maszyn, 

francuska M ASA do zapuszczania podłóg 
i najnowszy L A K IE R  do podłóg bezwon- 
ny, który w przeciągu 5 minut wysycha. 

M YDŁO, KROCHM AL ryżowy, pszenny, 
Bażanta i Hoffmanna.

F A R B K A  proszkowa i w kostkach. 32

g iay  Pokoje do śniadań.
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i
krajowego węgla kam ennego,

z kopalu: Gwarectwa Jaworznickiego 
i J. E. Andrzeja hr. Potockiego we Lwowie f

założona w dniu 1 . lipca 1905 w Samborze Blich 1. 1 
pośredniczyć będzie w dostarczaniu powiatom : 

Samborskiemu i starosamborskiemu "^ 7 "  3ĘJ O  X j  I  
kamiennych W ładunkach (na razie tylko) wagonowych 
opłacone do stacyi kolei w Samborze po następujących 

cenach za wagon (o 10.000 Klgr.) z refakcyą.
I. 'Węgle grube z Jaworzna 173 K. — ze Sierszy 172 K. — i
II. „ kostkowe 1. „ 173 „ —  „ 172 „ — » .
U l. „ „ II. „ 165 „ — „ 164 „ — t
I V .  „ o r z e c h o w e  I .  „ 1 5 2  „  —  „ 1 5 1  n  _  „
V. „ „ II. 140 K. z Tęczynka VI. Węgle miałowe 110 #

Cena powyższych gatunków węgli z Jaworzna dla 
odbiorców z magazynu kolejowego w Starym Samborze., 
wyższą będzie na wagonie o 6 K., a węgli ze Siersz) 
o 7 K . 30 h. od ceny w Samborze. W  magazynie koić' 
jowym Dublany K ranzberg  cena każdego wagonu niższą _ 
będzie od Samborskiej o 2 K. dla węgli z Jaworzna 
a o 3 K. 60 h. dla węgli ze Sierszy, wreszcie dla etacy' 
N adyby W oju tycze cena dla węgli z Jaworzna i Siersz) 
niższa na wagonie od ceny w Samborze o 1  Kor. 

Łaskawe zamówienia przyjmuje dyrektor filii
Stanisław Stefanowski.

Parcele podfcudowlane
n a  2  m o r s o w e j n r z e g t r z e n l o b o k  s z o t 'na 2 morgowej przestrzeni obok szpi' 
tala powszechnego są do sprzedania.

Bliższa wiadomość w R E D A K C Y I Gazety Sam*. 
borskiej BLICH 1. 1.

Ź.nijka, tryer do czyszczen ia  zboża 
po bardzo przystępnej oe- 

nie do nanycia.
Bliższej wiadomości udzieli Administracya Gazety 

Samborskiej w księgarni p. J. Haisiga w rynku.

Sterta suchej koniczyny o 10 sążniach kub.r 
jest do nabycia u 

JU LIAN A SIATK O W SK IEG O , organ.sty w W oj u ty­
czach, poczta Nadyby-Wojutycze. —  Ugoda w drodze- 

pisemnej lub na miejscu w Wojutyczach.

KUPUJCIE! 
KAWĘ 1™;,? Wolnego.
K A W A  ZD RO W O TN A wyrabianą jest z fig, żyta 

jarego i żołędzi a Ż Y T N IA  z żyta jarego. 
Badane są przez U N IW ERSYTET M EDYCZN Y 
W E L W O W IE  i polecone dla dzieci, słabowitych 
w cierpieniach nerwowych i słabościach kobiecych 

Wobec tego, że kawa zwyczajna zawiera w sobie 
truciznę „ Kofeiny“ , a zatem jest dla zdrowia wielce 
szkodliwą i wobec tego, że tak u nas zakorzeniona 
kawa „Kneipowska" sprowadzana jest od naszych 
największych wrogów Prusaków a cykorya Franka 
również z zagranicy, —

■ — powinien każdy prawdziwie dom Polski tamte 
wszystkie porzucić i zaprowadzić u siebie kawę swoj- 
swojską. „ K A W E  ZD R O W O TN Ą " i „ K A W Ę  
Ż Y T N IĄ " W OLNEGO.

Tę „ZD R O W O TN Ą " jako doskonalszą polecam 
tak dla dzieci, jakoteż starszych, a „Ż Y T N IĄ " prze- 
dewszystkiem dla dzieci. Zaś obydwie gorąco polecić 
mogę przy obstrukcji i w dolegliwościach żołądka.

Do nabycia we wszystkich handlach korzennych 
i drogueryach. 56

A. W O LN Y, S T A N IS Ł A W Ó W .

Filia : Wyłącznej sprzedaży na wschodnią Galicyę
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Z  drukarni Schwarza i Trojana w Samborze.


